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I. 


Ko powfzechnemu pożytkowi, -ktory 
Swych darow użyć fztuki, y natury — — 
Umie, rozumem ten ieft obdarzony. 
Każdy có czyta Filozof zmieniony 

Opere, rzecze: Ze Autor naukę 

Cnych obyczaiow, przez muzyczną fztukę. 
Offodzil; a tę, co fłuchtylko bawi, Y 
Wiech będzie odtąd pożyteczną prawi. 
Rozrywki aby fwą zaletę miały, 
Sprawił Aurora. rozym, dofkonaly. R 
dn 


A JOC RE 


II. 


May futidamentalnych zbiot w fobie 


zawiera, 
Prawidła obyczaiu dobrego otwiera ; 
Gani wyftepek, cnotę gruntowną zaléca; 
Ohydza zły óbyczay, chęć dobrego ۹۶۹ 
Opera Polfka. Praca to ieft pewnie Tego 
Męża, ktoty Oyczyznie pświęcił całego 
Siebie, bo oprocz wielkich dzieł, luftru 
l przydaie 
Jey, gdy cnotę uwięcza; a wyftępek łaie: 


IH. 


Mario nieprzyiacioly gromié mieczem 
w boiu, 


Radą mądrą przyświecać Oyezyznie w 


pokolu, 


Czas; kofzty łożyć dla niey, y wizyltkie, 


zabawy; Era 
Każdy przyzna, że wielkich to fa Mężow, 
i fprawy ? 
Lecz ktory przy tym dobre wizczepia 
obyczaie, 


Przykładem , y nauką, temu ia przyznaię; 
Ze czyniąc dla Oyczyzny ukochaney wiele; 
Czyni więcey, niż mogą chcieć Obywatele: 
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WESOŁKOWSKA Prababka 
KLIO Wnuczka. | 
FINETKA Szużąca. 
ANETKA Prawnuczka. . 
PRAWDZICKI Przyiaciel. 
GALANCKI Konkurrent. 
WIERCIELSKI Sługa Galanckiego, 
PYCHODUMSKI. 
ODARTUS OA a : 
Studzy 7 chodum/kiezo; 
GOLOGIERP % AA fira 
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AKT PIERWSZY, 
SCENA PIERWSZA. 


TukATRUM- Pokoy pokazuie , w ktorym goto- 
walnia nagotowana, u ktorey Klio fiedząc 
kończy fie ubierać z pofpiechem: 

Crio FrŃETKA; 

Klio. Finetko, ktora godzina? 

Fin: NB. patrzy na zegarek. Nie bardzo na 
tym znamfię, ale muti być dwunafta, bo 
kury dawno pieli, 

Klio. Pewnie dziś uchybię zwyczayney gos 
dzinij |. 2 

Fin: Jakiey godziny? , . AM 

Klio, Alboż nie wiefz, Ze fie zawfze być ftas 
ram przy wftawaniu moiey Babki? 

Fin. Co tego za potizeba? N : 

Klio. Ta iet potzeba, żebym zawfze powins 
ności moié ézynilà; nie tylko! jako fta- 
rufzce Winnam pomoc, więcey iefzcze ja 
ko Babce winnam nfzanowanie y attencyą: 

Fin. Nadto tego zafługiwania dla tey Baby ; có 
nam tak częfto biedę piecze; , P 

Klio. Cicha Finetko; wielką ieft hiecnotą zle 
gadać na tych, ktorzy ¡nas Żywią: fta- 
rość ma fwoie wymyfły; takowe ofłabio= 
na natura wzbudza: nie ich to wina, alę 
upadaiącego wieku. 

Anetka tobiega do pokoi. Imosé inż witala; 
profi WMe Panny do fiebie. _ 

Klio. Biegnę z radością, Finetko, fprzątniy 
Gotowalnią: jov 

SCE 
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SCENA DRUGA 


GALANCKI; WIERCIELSKT> 
Fineika uprząta Gotowalñiza 
` DUETT: 
Gal. Wfzak to tu bedzie ? 
Wier. Tak y mi fig zdäie: 
Gal. Ten tó fam Pałac? 
Wier. Piękny widok daić. . . \ 
Gal. Jeśli tylko tak fie dzieie? 
Wier, Wielkie można mieć nadzieie, 
Obyd: Ze tu miefzkanie dla nas wyftawione; 
Razem ofiągniem y Pałac, y Zone. 
Gal. Klio Zapewne do mnie zatęfkniona; 
Jaki uyrzy poftac, twarz, rozum; ramiona; 
xpo Cote? pomyśli? x 
Wier, 2 = Niech to Pana chlubi; 
Ze {koro üytzy, pewnie wraz zaflübi; 
سی‎ 86 cdziemy fie wefelili; ,, 
. Grali w karty; iedli; pili. ... 
al A kiedyby fie długow narobiło; .. 
Wis r. Alboz tow fzyftko będzie fię płaciło: 
Guiancki pofirzegá Finetkę uprzątaiącę 
Gótotwalnią. 
Gal. 2 prz ymi niem: Dzieweczko; Dziewe: 
czko, czyia jefteś 2 Y 
Fin. Tego co fie zemną oženi. 
G. Zartobliwas, Dziewczynefiko , jak widzę; 
F. Ja tego nigdy Zartem nie czynię, 
G. Ale Żart na ftrotię; moznaż fie dowiedzieć 
., O imieniu tey lakomey Figureczki 2 
F. Jeftem Finetka, 2022 w Domu ftarey Pani: 
G, Jak to? 
F Alboz Pani Wefoikowiki młoda? * 
Aa €: 


wr Jo) Ww 
G. obrotiwfzy fie do Wiercielfkiego. Ach Przy- 


jacielu, do razu trafilismy. Do Finetki. 
Klio czy ieft przy twey Pani? 

F. Gdyby też Jey niebyło, nie ubylabym go- 
dziny w tym Domu; ieft to nie ofzacowa- 
naPanna, zawfze w rowney melancholii, 

nic iq nie bawi. , 7 i / 

G. do Wiercielfkiego, Wierzam, bo iefzcze mię 
niezna. Do Finetki. Gdziefzig widzieć 
moZna?, ای‎ 

F. Z ulicy; bo częftó dla rozrywki w oknie 

.fiada, y to zamkniętym. 

G. Dość wygodny fpofob dó poznania fię, a 
gdyby też to thozna blizey 2 

F. Przez Perfpektywę. . , 

G. Dorozúmiewam fie; Ze mi nie predzey lez 
pfzy fpofob podafz, aZ pierwey bede wdzie- 
czuym; hizeli ty uczyńną: Worek jey 
daie. Naz citymczafem mały upominek; 
nim fie na wiekfzyzafluZylz . 

F. odbiera. Ghyba Ze tak, dam znać, kiedy W 
fwoim pokoiu będzie. 

Na ucho [zepces nim fpiewac zacznie, 
ARIA. 

Dakaciki przyjaciele; 

Gdy was kiedy bywa wiele; 

Co tomożna wami robić; 

Jak fię można wami zdobić. 

W yftatezacie chęciom zbiory, 
Na patady , ftroie, dwory, 
Smiechy , Żarty, flodkie chwile; 
Nic nie rzuca Źądza w tyle. 

Poty iednak dobrze zwami, 

Poki dufzafie nie zmami; 

Gorfza nędza złe nabycie, 

Przy nieflawie zle też Życie:” SBE- 


Set Jol Y 
SCENA TRZECIA 


Stofek ma hyc na Scenie. 
WEsołKOWSKA. 


Ledwiem fie z mego łożka wywlokła, rozu” 
miałam, Że inż kości moich nie zbiore ... nie 
dziw .... kiedy ie cza$ przez osmdzieligt lat 
codzień roztrzefa . ... a nicht już, teraz ich sci- 
fkać niechce..... taka to bieda .... ZebyZprzy- 
tym infzey. przykrości nie było przynaymniey 
ma kafzlac. o! kafzel przytym uftawiczny.... 
y odęcia cierpię .... ktore czafem ..., y gwał- 
tem modeftyą łamią. 

Aria fłoiąc fpiewa 
Co to robia ftare lata, 
Wiek nadefzly zycie zmiata; 
"^ Juzem faba, chorowita, 
Ledwie chodzę, kafzel chwyta. kach! kah? 
Co! bodayże! ach przeptafzam, 
Ze flabosci takie znafzam, 
| Przebaczcie mi, ieftem faba, 
Siedzieć mufzę ftara Baba. Na fiofku fiada. 
Byłam y.ia kiedyś hoza, 
Na obliczu z mlekiem roża. 
Między ludzmi czefto Żyła, 
Y nie zawfzefrogam była. 
` Prawdzicki przychodzi 

Wefot. A ta coś ofobliwfzego, widzieć Wme 
Pana o tey porze, jak to Kfiążki go uwol- 
niły tak rano! 

Praw. Przychodzę w intereffie fameyze Wine 
Pani, a kiedy idzie o interefs Pryyiaciel- 
fki, włafnego ukontentowania wytzec fig 

* A3 na- 
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nalezy, byleby tylko interefs by! tey natu- 

ry, gdyby przyftoynemu charakterowi 

śmiało o niego dbać moZno bylo. j 
Wefot, Stucham 2 zwyczaynym ukontentowa- 
^ “` niem rady.jego, tey albowiem jefzcze mkt 


are brał do tańca, a drugiego Ociec fza- 
fonie fię przypatrywał wdziękom moim, 
ść ee qe 
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a czafem jak mię wząłścifkać zareke.... 
tomiey wydrzeć nie mogła, [a iuż był wy- 
roftek od lat dwudzieftu. W fzakże to po- 
dobno nie przefzkodzi poftanowieniu mo- 
iey wnuczki, A 

Praw. Jesli fie zda Wmé Pani. niechby tu Klio 
przyfzła, niech będę pierwfzym donofcą 
iey ufzezefliwienia. AE 

Wefot. X .owfzem odbierać fzczęfliwość, a z 
rąk przyiąciela, dwoiakie błogofławień- 
ftwo. ... Anetka, Anetka. ' 

Anet, wbiegaige:Moscia Dobrodziko. 

Wefot, Proś, niech tu Klio przydzie, 

Anet. Niewiem czy będzie mogła, 

Welot. Czemuż? ^ ' X 

Anet, Poodbytych godzinach ryfowania y Kla- 
wikortu, zaczęła z Metrem lekcya nauki 
moralney, w ktorey ma naywiękfze upo- 
dobanie. z 

Wefot. Obacz iefli (kończyła, niech ‚tulprzydzie. 


SCENA CZWARTA 


Wesolxowsxa PRAWDZICKI, Krio, FINETKA, 


77۰۸ Nieprzefzkodziliśmy zabawom WmPanny? 

Klio. Nie mam powinnieyfzey nad poiłufzeń- 
ftwo Babce, wizyitkie inne tey uftępować 
mufzą. 

Wefot. Zachodzi tu okoliczność Wmć Panny 
tyczaga fie. 

Klio. Mnie? 

Wef. Tak ieft, naf Prayiaciel J.P. Prawdzicki 
zle radzić nieumieiący obfzernie z Wmé 

At ` Pan- 


ER DAL IE 


Panną pomowi, a ja poydę cynamonki fie, 
napije, bo mifpazmy zaczynaią dokuczać 
Praw. Od. młodości lat. Wmé Panny, niewiem 
_ gzucie jakieś naydelikatnieyfzey przyia- 
201 zrządzało zawfze we mnie ftaranność 
ofobliwfzą w tym wfzyftkim, co do iey, 
ufzczęśliwienia powod mieć może. Przy- 
chodzi ten czas, ktory wydofkonaliwfzy, 
ofobę w piękności, w. talentach, rozumie, 
y cnotach, »grozi niedbalftwo ofobie zdię- 
ciem powierzchowney przynaymniey o= 
zdoby, ktora Fizycznemu światu, pier- 
wíza bywa pobudka, Nig zda mi fie prze- 
wlekaé, jefli fig pomyflna zdarzy partya, 
Klio z przymileniem. Chyba Ze pomyflna, ktora- 
by przyzwoitość, przywiązanie, y przyiazń, 
jj. <tworzyłą 4-1 © : 3 
Praw, Pewnie nie radzilbym zaflepieniem mi- 
° '""To$ci, albo iedney przyzwoitości interes- 
fu dac fig powodować, pierwfza tłumi fie 
nawykłością, druga powierzchowność 
fycąca , czczą dufzę utzymuie w bezczu= 
ciu, aczafem w ohydzie. f - 
Klio. Mowią jednak, Ze za fercem isć naybe- 
GR یی وڈ اہ اہر‎ A 
Praw. Prawda, ale Że ferce, przywigzuie fie, 
^^" zawfze do wewnętrznych przymiotow. 
Dufzy, ktorych fię nabywa poczciwość, 
y dobroć w charakterze, łagodność do je- 
dnomyślności, czczenie fię wzaiemne; 
takowe przymioty już bardziey przyjaźni, 
nie rozerwaney , niżeli miłości konieczx, 
nie przemiiaiącey biorą iftote. : 
Klio. Są to dla mie przeftrogi fzczęfliwością 
~~ przyfzłego Życia dyfponuigce; na nic fie. 
kaz w. foh 
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rezolwować nie zechce bez porady onych, 
ale ten, co radzi, fam ie mie mnfi. 
Praw, Experyencya wieku, y poznanie cokol- 
wiek ludzkiey natury, dały mi moZno$c 
poradzenia ofobom, do ktorych fię inte- 
reffuię, 
Klio. Lepieyby radzić o fobie, 
Prawd. Co? ° 
Klio. Nic, ¿... refztem reflexyi moich, doma- 
wiala, dati d id 
Praw, Jeśli więc. Wmé Panna na moich zdaiefz 
polegać reflexy ach, byłbym zdradliwym, 
gdybym aby jedną utajl mogącą ią ufzczę- 
sliwig. Odgłos powfzechny” przymiotow 
y piękności wpisy: fliczna Klio, fprowa- 
dza z rożnych ftron na wybor Kawalerow. 
Dwoch fe ma tu znaydować dopiero przy- 
byłych, dobrzeby z niemi powziąć z ¿naio- 
mosé, azali ieden z nich dość przymjotow 
mieé bedzie, aby fie ftał wartym poliągnąć 
po twą rękę, 
Klio zadumiana. Coż: nagli? od mego ułożenia 
^. te fa dalekie proiekta, 1 
Praw, Byé to może, Że w tak nowym razie, 
nowa tkliwość ferca z nieśmiałością bro= 
nić może przedfiewziecia, ale to fig ula- 
twić. moze, 
Klio. Nie ułatwi. fie, ale... wtym fie expli, 
© kowa£. trudno. à 
ARIA; 
O. twardy Lofie!, kiedy będziefz władał 
Tkliwością dufzy, ktora nie zna czucia, 
Na co mafz wiezié. ferce, ktoreś nadał, ' 
Wizakze fam nie chcefz natury wyzucia 5, 
A 5, = je 
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Jeśli twe rządy wyznaczaig ftany, 
Przymufić czeftoiuzy wa(z fpofobu; 
Niechże moy będzie przezemnie obrany , 
Inaczey , lepiey ftrąć Klią do grobu. 


SCENA PIĄTA. 
WEsołkowska przychodzi pijana. 


Wefot. A coż tam, acoZ tam zrobiliście? 
Praw. zdumiany: Jmość Dobrodzika podobno 
pofilita fe; 1 
Wejot. Prawda, nafpazmy mufiafam fie ratować. 
Praw. Finetko, zamkni drzwi, gdyby tego 
przypadku nicht nie widział . " 
Wefot. Y coz, y coż toieft, albo ja tonie dos 
bra do widzenia. 4 
Praw. Nie radbym , iako Przyjaciel WmćPani, 
abyś w tym ftanie była widziana. 
Wefot, Otoż na złość profzę do fiebie, profze 
` do fiebie, eya 
ARIA, 
Ot tak, fobie ieftem Pani Wefolkowfka, 
Wdoweñka nie lada z Domu Bibakowfka; 
Lubię cynamonkę , coż do tego komu? 
Wfzyftko mi ieft wolno w. moim włafnym domu. 
Lokay znać daie, żę P. Pychodum/ki chce 
być z wizytą. 
Praw. Niech poczeka, ‘ 
Wefot. Profze, profze, poydziemy w taniec w. 
pierwfzą parę tak, iak było zs, p. Pradzia- 
dem jego. ` K 
Praw. Ale Mca Dobrodziko, niechze my go, 
©, przymiem, a Wmć Pani do fiebie na mos 
ment czy nie poydziefz, 
- e - We- 
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Wefot. Nie potrzeba, nie potrzeba, niepoyde. 
w tym zadzwonią w Kielifzek 
Wefot. Finetko cotam dzwoni? 
Finet. Zaraz obaczę. .... Lokay na gotowalni 
Wmć Pani flafzkę cynamonki poftawił. 
Wefat. Poftawil? to ja poyde, wychodzi, ` 


SCENA SZOSTA 


PYCHODUMSKI, FINETKA, Prawozickr, Kuro, 


Pychodum/ki dumny. w chodzi w czapce. Czy to 
ta ffawna z piękności, y przymiotow Klio? 

Praw. Nie mylifz fie W/mé Pan, 

Pych, [Mania troche głowy, Uviżonym Wnmć 

“ . Panny ....Przyiachalem tu uczynić Wmé 

Pannie nadzieie, Że możefz poyść za mnie, 
kiedy ja zechcę .... Coż, tu nie ma Za- 
dnego ftotka, a janie mam zwyczaiu fto- 
iąc gadać .... hey Odartus przynieś fto- 
tek, ale tylko ieden, fiada xa flofku, kom- 
pania uśmiecha fię E 

Fin. A kto to tak rozwala fig po ftołkach przy. 

T Dargah 808+ prey 

Pych. Ja, Bonię każdemu wyfokie urodzenie 
pozwala pofpolitować fię. 

Praw. Ufzanowanie w. fpołeczności wzaiemne 

~ nikogo nie upódla. | 

Pych. do Klio mowi: Jakże ty, Klio, będziefz 

3 fzczęśliwą za mną, z cala Europą bedziefz 
w kolligacyi; miałbym y z Afryką po- 
krewieńftwo, alem go nie chciał dla krwi 
czarney, Żeby potym jaka kafztanowata, 
nie pokazała fig Familiyka. Coż, nic mi 
nie odpowiadafz, he? 

Ko,‏ | یں 
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Klio. Boie fie, Żeby to nie było przeciw refpe- 
ktowi. in te i 

Pych. Ale kiedy ja pozwalam. 

Klio. Ale jafobie pozwolić nie odważę fie. 

Praw. Zkad2e tu do nas Imc P. Pychodumfki 
przybył% ^ 

Pych. Całego kraiu Akta rewidowałem dla u- 
łożenia Drzewa Genealogii Domu nafze- 
go, y iuZ fzefnaście lat pracniąc około tego, 
wfzyftkie pokolenia zebrać nie mogłem. 

Koftyrow(ki y Łykacz wnadaig do pokoiu. 

| ` DUETT. 


Oby, Mości Panie Pychodumfki, 
Łotrze jakiś Pychodumfki, 
- ( Odday ding, coś przegrał w karty, 
Koft. ( Sto tyfięcy., to aie żarty. ) | 
( A mnie dwakroć fie należy 
. € Coż Ze zaftaw u mnie leży 
£y. _Winko chciałbyś darmo fpiiać, 
Kofi. Panceroli umiefz fprzyiac. 
Qby. Odday, odday co, należy , 
Bo fie tobie fkura zbieZy, 
Praw. Mei. Panowie,ufpokoycie fie, ułatwi in= 
1 teres ten zacny Familiant, na moi inftan- 
cya uczyńcię, 
Koft. y Łyk. Ale coz Mos Panie, 
Praw. Daycie pokoy , daycie pokoy. 
5 |. ° Ci grożący fig. wychodzą. 
Pych. Tak to moy,Dobrodzieiu , iefzcze mi nie 
"^  doftaie. 399. pokoleń, ale przecie cokol- 
wiek zebrałem pokaże ie Wmć Panu; 
` Dobywa potężnego Fafcykutu. 
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3X ور‎ SHE 
ARIA 
Niech fie któ ztowna moiemu plemieniu , 
Herbarze głofzą o moim imieniu, . 
Gdzie ieft naywyżlzy ftopień zazdrośliwy, 
Tam mię ofadzaé mogą krefcytywy. 
Centaurow tyfiąc, Slepowronow Piecfet, 
Urfynow ftöpied, podkow kolo fześćfet, 
Wielez to Herbow moie zacnosé fklada, 
Przerwania nigdy nie ziawi fie wada, 
Gdybym zrachować chciał Domu kroniki 
Aniby ściekły Algebryczne liki; 
Nie dość gałęzi miewa las dębowy; 
Trudniey o drzewo na rozkizew domowy, 
Praw. Jefzcze WméPab kilku zapomniał. 
Pych. O, 0,6; ‘zapewnie nie, mogę. Wine Panu 
5 Katalóg pokaza¢ przyznany w Kancellaryi, 
Praw. Jefzczes Wmé Pan Zapomnial Koftyrow- 
Tkich y Łykaczów. Cóż po tey krwi za- 
vefzezoney przywarami; ürodzenie cno- 
tliwego człowieka wywyZ{za, to praw- 
da; ale też gorzey potępia obyczaiow nie 
maiących; 
ARIA. 
A zkądże wiedzieć możefz bez boiazni błędu, 
Czy ktory śmiałek Dziadow twych nie fplątał 
à . rzedu; 
jeśli czyta fzlachetność , y krew niefkalana 7 
Przez fama lukrecya aZ w ciebie przelana. 
Plemie z trefunku mała pochwała, 
Jeśli przymiotow dufza nie dala , 
Lepiey zataié wyfokość rodu, 


Cnoty potrzeba na Zafzczyt Plodü: — 
SCE: 


eye 
| SCENA SIODMA. 


| PYCHODUMSKI; GALANCKI, WIERCIELSKI; ER 


Pychodumfhi [am ieden chodzi fmutny. Prawda; | 
| Ze mi flowa Pra wdzickiego głęboko w fers | 
,  euutkücly: To człowiek iakiś nie poz, ' 
| wierzchownie liczony; nie muliał czas ! 
| fwóy trawić tak; jak ja, na bankietach; : 
y kofterftwie; do iakiego człowiek źhań- 
bienia przychodźi przez takową konduite; 
Ze fame nawetłotty; ofzufty groźą; wes : 
Xuią. Rozum utópi; ferce napełni krwią í 
uftawnie feriiehtuiącą; przez przegranie; 


wygranę; lub przez poylo; à tym 28 / 
ezuynosc jaka bądz, ani do rózumu; ani ` 
do ferca docifnąć fie nie moze; , Jednakże | 
utrzyinuymy rolę dumy y hardości; kiez ! 
dy glupítwo ten tylka iedyny wymyśliło 
fpofob na fwoie ukrycie. Lepiey iefzcze poz n. 
kazać fie Hardym, niż głupim. |. ان و‎ 
۷ 0800 Golancki y Hiercielfki 1 KET, 
Skoro pofwzegi Pychódum/ki Galanckiego WIE 
| na fotku fadi: Coo a Moe 
Gal. Jaka to frant Dziewczyna; miała mi dać er 
znać; kiedy Klio będzie w fwoim pokoiu; | 4 

a do tych czas ¡ey nie widać. : 


Wier. Tak to 2660ء‎ Kobietki; choć czafem 62 
biecuią; iednak nie dotrźymiuią. . : 

Gal. pofirzegt(zy Pychodunifkieg ; A toż co za 
facyata? fam ieden na ftolku fledzi; Wier- |: 

| | cielfki Patrzno? . FR, 8 

| Wier. Widzę Mei Panie; a to mufiano go dla 

| wartowania domu zoftawié, znad Ze Go= 

| fpodarze wyjąchali: 


Wehoz 
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| Wchodzą Wefotkowfka , Klio, Finetka. 
Wier. Otoż zapewnie Pani Wefołkowfka. 
Gal. A ta druga będzie Klio y Finetka. 

Wejot. Klio, co tu mamy Gości, ale nie zna- 
y iomych. 

Finet, Taki Gość łatwy do poznania. 


SEXCETT, 


Garan, Pycn. Wier. Wesol. KLro, FrNETKA. 

Gal. Jam ieft Galancki, fluga nayniz{zy. 

Pych. Ja Pychodumfki od niego wyZfzy. ' 

Wier. A ja Wietcielfki flużący mego 

eN EK. Pana Galanckiego 

Wefot. Pórćo te Pany do nas ziachali, 

2 Clio. Ani o fobiewiadomosci dali: 

Finet. Alboż nie znacie, ze Konkurrenty 

AME . -Donas w koinplementy: 

Galan. y Pych. ZgadłaFińetka; Klio nas meczy; 

|. Serce me do niey niezńóśnie ięczy. 

Wier. A me Finetka tak zaczepiła; 

Jakby go przyfzyła.‏ .| ا وج 

Wefot. Jak či fiezdaie? . 

Klio, = > - A mnie co potym. 

Wzfoł. Jak fie rozpatrzyfz - - 

Klio. - = = Choćby był złotym. 

Finet, Moy nie tak bardzo mnie przykry będzie; 
Może nie ofiedzie: 


AKT 


rar Jo q E 3 
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AKT DRUGI 
SCENA PIERWSZA? 
Wesolxowsxa, ANETKA. 
W'efofkowfka na fiotku fada. 

Wefot. Coż tam Anetko? wizytikic Kawale- 
row mażą, a ty ieiżcze nie mąfz. 

Anet. Przyidzie y na mnie koley, niech tylko 
trofzke podrofne, ale chod mala wygla- 
dam, lata iu mieć mufze, bó fie czafem 
cos ofobliwegó ze mną dzieie; 

ARIA. ۱ 

Cos moieferce cznie przypadki; 

Wzrufza tie biie, wzdycha vay wiecey, 

Trwozy naywiecey fentyment rzadki, 

Im bardziey tlumie, tym fzerzy więcey - 
Babufiu, co to ze mną fie dzieie 2 
Babufiu; co to że mną fie dzieje 2 

Wefot. Wzdychanie człowiekowi zwyczayne j 
możeś fie obiadlá czego nieltrawnego ? 

Anei. Jak fig położę; fen mię odbiega, 

Marzy fig, Ze cog ıerce łagodzi; r 

Na twarz rumieniec zé wnątrz wybiega, 

Spie nie fpiąc, atak zawlze coś zwodzi 
Babufin; co to ze mnąfię dzieie? 

. Babufiu, co to ze mną fie dzieie?  . 

Weft. Nieftrawność czafemna twarz rumieniec 
wyrzuca, a przeto gorącość fpać nie 
daie, 3) 

Anet. lmpreffyą fenmi czafem zoltawi, 

Ze wftawfzy ranofzukam iftoty ; 

Szukam uftawnie, comiezabawi, 

‘Nie nayds; tylko fame telknoty: 5 
"n 


€ 
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Babufia , co toze mnafiedzieie? 
Babufiu, co to ze mną fig dzieie? 
Wefot. Muñalo fig co fmutnego przyśnić, a tę 
impreffya fmutku trudno z myśli wypro- 
wadzić, dla tego w yftrzegać fie trzeba fra- 
نے‎ funku; a ile możności.być wefola; 
Anet. Myśl niefpox by na pókoy odrzuca; 
Ręce wyci , dech $cisnie Zebra 
عو‎ ‚czu krew pomnierzuca, N 
>odobiio; czy też to febra, 
, co to ze mhą.fię dzieie? 
> m Bêbufius cof to ze mną fie. dzieie? m 
Wefo!. Tak, tak może, Zefebra, tazwyczaynie 
{amie kości; „dziś pa.noć damci herbaty z 
bzowym fokiem; „to cię ominie. . 5 


‘Anet. Niech Janek na mnie fpoyrzy. zuienacka; 


Ulży mi prawda; ale fie fplonie} 
Choćbym umyślnie uyrzała Jacka; 
Jankowi wolno; a temu bronię. a 
Babufiu, coto zemną fie dzieie? , 
TTE Babufin;, co to ze mną fię | dzieje? , , . 
Wefot. Przywigzuiemy fie zwyczaynie. do ludzi 
nam uffuznych , mufial.ci fie czym przyfłu- 
Żyć Janek; pewnie, fruktami, . bo to lübifz; 
aże Jacek früktow ci nie nofi; dla denos o 
1 „niego niedbafz,. , | 


-da= 


XR Jol Me 


daie, ale nawet y Zywiolom; jeden kocha 
Ptaki, drugi konie, ftroie, y tam daley. 

Anet. Niech za me zdrowie juź Janek ręczy , 
Bo ja bez niego chorować będę; 

Y pchły mięziedzą, febraumeczy, 
Bezfenna, tefknot; nigdy ñiezbede. 
Babufiu, coto ze mną fie dzieie? 
Babufiu, co toze mną fie dzieie? 

Wefot. Pozwalam; niech Janek ma o tobie fta- 

ranie; powiem mu; niechci fruktow wię- 
cey nie daić:. ۱ 
Anetka do Theatrum obrociwfzy fie. 
A tak Babufia pełna litości . 
Zyczac, niech wnüczka chorob üniknie, 
Pozwalam, mowi, dla twey miłości, 
Bierz fobie Janka; Anetkä .krzyknie: r 
Przyfkoceyw: “yal eye Wa a. mnie 
do HP ZERA ar ns 
fa `  (Babufiu ¡uz wiem, co fig mnie 
Wefot. Podzze teraz Anetko, proś Klio, niech 
tu przyidzie ..;; Ofobliwa dziewczyna! 
ledwo na roziim wziąwfzy opedzilam jey 
kweitye, iak to z niemi trzeba być oftro= 
20! w takim wieku naymnieyfze fłowó 
czyni impreflyg. 


SCENA DRUGA 


Wesolxowska, Krio, FINETKA3 
Wefot. Moia kochaña Klio, utaić ci nie mogę 
Życzenia, ktore mam w fercu ku twey 
fzcżęśliwości, _ Galancki ftard fig o twą 
przyiazń, zapifuie ci dwakroć fto tyfiecy; 


profzęcie nie odmawiay tey partyi; dru= 


ga taka iie tak prędko fig nadarzy: ', 
Klios 
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Klio. Wiem, Żem pofłufzną być powinna, ale 


też yto znam, Że będę niefzczęśliwa , te- 

raz Wmé Pani. „miarkiy ; „ iefli mafz cokol- 

wiek litości, na co fie mam rezolwowad, 
Galáncki y Wiercielfki wchodzą. 


Wefot. Bądzże grzeczna Klio; reflexyom day 


Gal. 


wolność; zoftawnię was famych, Żebyście 
fię porozumieli bezfubiekcyi. Odchodzi, 
„Mniey twoia piękność, mniey wdzięki 
pociagaia ferca, przefliezna Klio, , twe 
przymioty, talenta Swiatu oglofzone, | ludz- 
kie nakłaniaią przywiązania; czuię, Ze bez 
ciebie Żyć fzczefliwym nie moge; decy- 
duy lofem moim, ieżelim raz tobie poświę- 
cony, albo dla ciebie niech Zyie, albo dla 
ciebie niech umieram: 

ARIA 


Jelli wyrokiem jeftem į przeznaczony; $c 
Twoia mie dobroć, lub frogość pograz ys 
Albo fzczelliwym będę; lub zginiony, 
Opowiedz Ze mi co twa „Dufza wrozy. 
Jedną iuż nogą nad przepaścią ftoię; . 
Drugą w okropną nachylam fie trunę; 
Serce do tych czas waha fię na dwoie, 
„Może Ze w przepaść go Z loba pofune. یر چو‎ 
Klio. W takowych rezolucyäch uwagi radzić 


fie należy, ktore całego Z Życia ciągną kon- 
fekwencye; mam Zwierzchnosci nad fobą, 
ktore więcey do tego należą, niżeli moią 
włafna wola, tych fię dołożyć mufze. Re- 
zolucya wiec do nieiakiego czafu zawie- 


fzona być mufi: 


Gal, NiechZe tefi moment los moy uklada, a ia 


tym czafem tego tylko pragiię; abym mi 
Bz tro- 
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trofki do tey pory Żywym doczekać po- 
zwolily. Odchodzą oboie. 

Wier. do Finetki. Coś Panowie za ceremoniami 
fprawy dóyść niemogą; nic podobno zte- 
go niebędzie; ale my bez fufpirow , y la- 
mentow czy nie prędzey porozumiemy fie, 
Jak rozumiefz Finetko. EX 

Fin. Y jaz toba rozumiem; Ze Panowie tylko 
fie bałamucą: moia Klio twego Pana nie 
będzie kochała. . . Haie im 

Wier. Czemuż; alboż iey malo zapifuie? . 

Fin Y .... ktoby dbał o pieniądze, kiedy ferz 
ce przylgnienia nie wezmie: Tyspewnie 
goły, a może to być; ze fie fóbie podo= 
bamy; tylko cos cifrańt z óczu pattZy. ۔‎ 

Wier. Z tey ftrony y töbienic! ale wrodmy fie 
do Panow, dopomoz memu Panu Finetko; 
lepiey bedzie, kiedy fie w kupie zoftanie- 
my, bo ja go odftąpić nie mogę, choćby 

w naywiękfzym niefzczęściu. Naynie- 
cnotliwfzy fuga, cotylko w dobrym czas 
fie dlatego uży; Żeby korzy ftał. Choć w 
chudym ciele należy mieć Dufze cnotliwą; 
Ein. Otoż, kiedyś tak poczciwy , Pana kochafz, 
nie ogaduiefż co czyni, co tobi, z przy- 
wiązania fluzyfz, pewnie y żonę potrafifz 
nfzezesliwié; na ci rękę; poydę zaciebie; 
ale co Panutwemu nie dopomogę, bo Klio 
ma paflya W fercu , ktorey przezwyciężyć 
nie może. 
Wier. Do kogo?  . و‎ NE 

Fin. ale mie nie wyday) Do Prawdzickiego, 

ale on o tym nie wie. Ta Panna modeltyis 
tlumiącią uftawnie, rady fobie czafem dać 
nie może, y dla tego nigdy ią wefolą 

Wiz 


er — 
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widzieć nie możemy ; ale o to idzie Pani 
Wefołkowika, rozeydzmy fie. 


SCENA TRZECIA. 


Wesolkowska, Kiro, PRAWDZICKI 


Wefat. Coż kochana Klio wzięłaś za rezolu- 
cyą w intereflie, ktorym ci rekomendo- 
wała. 

Klio. Trudna mi fie fprzeciwiać Wmć Pani Do- 
brodzice, ale też rownie mi trudno fobie 
wyperfwadowad, czego ferce dopufzczaé 
nie chce. 

Praw. Pesfwazyi mocnych fama Wmć Panna w 
fobie znaleść pewnie nie moZefz, ani wick, 
ani iey. experyencyaw takowey okoliczno- 
ści nigdy jefzcze nie będącey, oświecać 
nie mogą, 

Klio. Wiem, co czuię, na to experyencyi nie 
potrzeba. 

Praw. Y. owízem ią mieć. należy w czuciu, 
gdyby go poznać, jakiego znaczenia, te- 
dy powinno byćwzięte, że przekłada par- 
tya maietng, ofobe dość przyftoyną, ana- 
dewfzyftko czas upływaiący, a z nim o- 
zdoby poftaci ; ktoz wie, iefli ta ‚opufzczo- 
na, drugatak predko fie nada. 

T ychodumfki powoli wchodzi, Odart. y Gotoc. 
Praw. Ale zaw {ze importun znay dzie lie, kie- 
dy go. naymniey potrzeba.' 

Klio. Dobrze, Ze przerwał dyfkurh Wm Pana, 
ktory mnie do melancholii fkłaniał, 

Pych. Uniżony Pańftwo moie, y tobie piękna 

„ Klio; moja Mcia Pani Welołkowika, iuż 
też, 


de 
w 


tez do prawdy Wnnczka Wm Pani za fer- 

ce mie scinela; radbym ią mieć za Zone, 
CZAD 7101-1 + pa . . 
jeśli Wm Pani zezwolifZ .... zapifze iey 
wraz fkarb fzacunku nie mający ....ota- 
ka partyą trudno, nie Prawda? Oto iey 
zapifze wfzyftkie dokumenta, Genealogii, 
ktorem z rożnych Kancellaryi powyimo- 
wał, tak wielką pracą, y kofztem, 1 
oe * Smieią fie weyes 07 

TĘRCETT: 

Pych. Zyczę nie poźnić mey chęci “kutki, 

- Bo czas upływa, być może krotki. ' 
Odar. Ja nie mam botow „ 
Gotoc. © - ^ = "= Kobyla 8 
Pych. Cicho hultaie, iak profić. Pana 
‘= Wnet was nauczę po Zebrach kijem. 
Odart.y Gofoc. Dnicztery, Ze nieiemy, ani pijem, 
Pych. Tak wielkich Domow pomoć zaciągać, ' 
“= "Jeft to fortunę fobie przyciągać, ^ — 

Pychodum/ki, odbiera kij, od, Wefotkowfhiey, 

Cow ich popędzi, aż uciekaią, ` 1 
Wefot. A piękny konkurrent y z przymiotow, y. 
“ 2 domowego rządu, ^" ^ ^ i 
Praw. tego ci, nicht, piękna Klio, nie Życzy» 
**=*Co ¡zas na Galanckiego wfzyfcy fie zgas 

Ba 0-9 
Klio, Dla mnie obydwa rowno fa utalentowanią 


SCENA CZWARTA. 
PRawpzicki fam ieden: 
Moc miłości mufi; być zbytecznie ludzi obarcza” 


“* jaca, kiedy wiele tylko widziałem ko”. 
wy” Api" E xa chan. 


Ne 
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chaiacych fie, zawfze, Zadnego wefolym, 
fzczęfliwym, ukotentowanym nie widzia- 
łem; y owizem płacz, wzdychanie, la- 
ment, defperacya jednym ich podziałem. 
Wyrok ofobliwfzym mię obdarzył darem, 
kiedy mi w Filozoii padał fpofob uchro- 
Nie odey- 
muie mi wprawdzie tkLNYCSĆ, nawet Y 


ARIA. 
Szczęfliwy ftanie miłey wolności! 
Nie 25٥ت‎ poddańftwa, nie znafz niewoli; 
Nicht ci nieprzeezy wolney czynności, 
Nigdy cię Dufza tkliwie nie boli. 
Dopuść wyroku, niechay w tym ftanie 
Dotrwa me ferce do dni wymiaru, 
Nim czas mię zwykłev cáda zamianie, 
Niech Dufza tego używa daru. 


SCENA! PIĄTA. 


ODARTus, GołocieRp, WIERCIELSKI. 


Odar. A co Bracie, dopadli my Pana, 

Gotoc. Oy co dopadli, to dopadli. 

Odar. A to ty złodzieiu temu winien, Żem fie 
do niego doftał, czy nie lepiey mnie by- 
łobyć, iak byłemu fzewca; dotychczas 
byłbym mayftrem, botybym .umiał fobie 
zrobić, a teraz bez botow chodzę: bo- 


daybyś «ves 
wać B 4 Wiera 
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Hier, wchodzi. A co tu dobrego porabiacie Pa- 
nowie Dworzanie? - Ag ا‎ 5 

Gof. Oto biede nafzg roztrzafamy z kolega 
moim, del x it 5 Y ٭‎ RO" 0 «+ n ^ ja 
Odar, Ze aninocy fpaney, ani dnia{pokoynego 
niemamy; cala noc do Winiarza biegać, 

taki do Mater = ke a 7 
وجوم‎ o. LANI o WizyitKo na Ki vts 
kiedy czlowiek poydzie, to go 5۰و‎ a 

jak fig do, domu wroci bez niczego, to 9 

i raz w, fkorę wezmie; jak to takiemu 
anpfłażyćż ^ © 9 201. 7 

Wier. Ktoż on ieft?, po co przy: ichat? 
Goto. A kto go wie, kto on ieit; przy iachal tu, 
** "nakobyle do nafzego maylira, y. ha! Tag, 
gdybyśmy tu z nim na wefele przyiachali. 
Wier. Rozumiem, piękny. Ry wal mego, Panal 
٠٠٠٠٠۰٢ ale dowiedzmy. fie iefzeze co więcey a 
nim ) y. coż dobrąście, drogę mieli? ` 
Odar. Bafzo piękna. Jedna kobyła, a naś trzech, 
“y to nie kowana! piechoto wiekliśmy fie, 
przez całą drogę; ale, nis, y OF TUA 8%, 
fwoie, kiedy go Koftyrowfki 2-7:30, 
napadli, mufieli my go potym fmarowac. 

przez tydzień wodką zmydlem. — E 

Got. Jakże on nas profil, gdyby.o tym nic nie, 
` “° mowić ; Köftyrowiki y Eykacz zapewnie- 
by toż, famo tuz nim czynili , bo pewnie 

po to przyiachali, gdyby, Prawdzicki je- 
go*.... ale dobrze mu tak, wfzyftkim wi- 


nien, nikomu nie płaci, zawfze hardy , nix. 


Komu, dobrego flowa nie da, wfzyltkich 
ofzukiwa; tak zwyczaynie takim ludziom, 
شر‎ o ete A ae rere E ZO) 
Pofirzegtfzy, Że Klio idzie, "Rh fe. 


' wfgpuig ~’ CE 


Ki Jol Xt 
SCENA SZOSTA. 


. Kııo, FINETKA, potym PRAWDZICKY. 
Klio. Ach Finetko, twardy moment dla mnie 
1 nadchodzi! x a J^ 
Fien. Coż tam moja dobra Pani? ۱ 
Klio. Oto dziś mię chcą przymufzać, żebym 
© flowo dała Galanckiemu, htorego dufzą 

moia nie cierpi, ا‎ rę í 
Finet, To gonie dawać, 
„Klio, Obraze Babke, wzrufzę nieukontento- 
> wanie Familii. ~ ; i 
Finet. A Familia daleko będzie, kiedy on przez 
"° całe Życie Wm Panne martwić będzie ..., 
dadzą fie przeprofié. ^ ^. و‎ By 
+ Prawdzickt, wchodzi, 
Praw. Dobrze, Zem tuIWm Pannę zoftał; mam 
“= * do rozmowienia; Finetko, zoftaw. nas ! 
mych ... Jakież fa twe przedfiev 
pizefliczna Klio, rady. dobrego przyiacia- 
la uczynilyZ jaką impreflyg?. ` 
Klio. Rada ieft zawfze fłabfzą, kiedy wewne- 
trznego nie napotyka przeświadczenia 
Praw, Przynaymniey to wyznafz, Ze rada pat- 
` "ewanalnoáci niemaiąca, powinna być pres 
T T Ad an 
dzey. ۰+ 
Klio. Tym gorzey. 
Praw. Jakto} ~~ 
Klio w ambarafies Pewnie, Ze tym gorey, 
hiedy rada pareyanalnoéci nie ma, nie ma 
ewnie inteceffowania (ie. — ` 
Praw. W tym fenfie braćnie. należy, parcyo- 
^. nalnogéniebywa, tylkoFizyczna, interes- 


fowaniefię Zas-ieft akcyą 7608 
Wefolkowfkiey ate z naywiękizemi >مدہ‎ 
er 0 tag a 
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wiązkami Wm Panny profzenia, Żebyś fie 
inż determinować chciała; ze wfzech miar 
partya będąca przyzwoitą, boiaźnią napeł- 
nia ferce Babki, gdyby fie nie rozpelzla. 

Klio. Jakże jato uczynię, kiedy ani ferce , ani 
émialosé żadnego mi fpofobu nie dozwa- 
EDE gel 

Praw Wfzakżem zgadł, że nieśmiałość tu nay- 
więkfzą czyni apprehenfyą. Zrobmy więc 
tym fpofobem : Zeja fprowadzetu Galane- 
kiego, nikogo tu więcey nie będzie, atak 
dekleracy: fekretnie odebrać może... nie? 

Klio. Achnieftety, byłby. to fpofob flabosciia- 

` | kiey, lub śmierci moiey. 

Praw. Jakiż fpofob lepfzy wynaydziemy? albo 

Win Panna napifz kilka flow:do niego. 

Klio. Tak wolę, pifzze Wm Pan. | 

Praw. Cożto decydować będzie ? 

Klio. Ja podyktuie- 

Praw. Chyba ... Ktotam? Stolik do pifania 

"7 przynieś | ۱ | 
^o 77 +6 


Klio, Od młodości wieku mego .... Praw. Od' 


młodości wieku do Galanckiego! utlumié 
nie mogącą... nayżywfzey ... miłości , |, 
ku tobie .... czas przychodzi .... otwo- 
rzyć .. ci duizę moię .... Że kocha. 

Praw. lifi fitada, chcę zapifywać tytuł, Klio 
wyrywa pioro % ręki, ' mowiąc: fama zapi- 
faz. Siada ua flofku, zapifuie do Praw- 
dzickiego n. M ftawfzy odchodzi. 

Praw. Czy, mam odeflac? 7 f; 

Klio. Wolno. 1 

Praw. nie patrząc na zapis: Było wiele trudno- 

- ' ści do wyperfwadowania; ale też znać 

; i przez 


Pts. | 
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przez expreffys liftu, Ze wyperfwadowa- 
nie wielki fkutek wzięło. Wiym czyta za- 
pis, wzdryga fie. Coż ja to widzę! ... „. 
oczom nie dowierzam ..... Do Prawdzic- 
kiego lift zapifany. Czy nie omylka! ale 
nie? y niech nie będzie omylka.. .. Prze- 
bog co zaigrzylka z ludzmi pełnią wyro- 
ki! Ja, ktorym od lat kolebkowych bronił 
przyftępu miłości do ferca, terazmi ieden: 
moment przewraca całego Życia uloZe- 
nia! .... Dziecku od latfzefnsftu?. .... 
Owoż mocFilozofii ... owoż argumerita ... 


Samem fie na mym cznciu nie znał; rozu- 

inialem, Zefama tylko przyiazn i Tos 

wala mie do niey; teraz widzę, Zè nie to- 

wnie więkfzą tk iw gsi: و‎ ieftem, 
ARIETKA. 


“Filozofio, ktora twierdzi!z możn 
W uftawney zmyfły utrzymywać zwadzie, 
“Lofy, nature, wizyftke mien'fz proźność; 
Słabo argument nayteZ(z y pornfza, 
Kiedy przemowi w Filozotić Dufza. 
Jakże fie oprzeć natury g»valtowi, 
Kiedy krew, ferce, Dufza, oczy. zmyfły, 
Wfzyftkie wraz czucia wzniecają człekowi, 
` Co tam pomogą oftygłe rozmyfiy. 
A przytym roże z wdziękami zmiefzane 
Drazniq talenta w ofobie zebrane. 
Mafz we mnie ucznia, Dufzę nie mam fprzeczną 
' Wfzak twa nauka być izczęfliwym, Żeby 
Tobiem poflufzny , fkoro doftateczną 
“ Uyrze fzczęfliwość, kochać będę wtedy. 


Zdradliwa w oftrych maxymach, y radzie 


ros, 


Zrowney nauki powftali Katony, 
' Kiedy też famo czynili Platony. 
` Prawdzicki na Scenie zojłaie fig. 
Klio wchodzi nie fpodziewaige fie zoftac 

`  Prawdzickiego cofa fie. ` 
Praw. z zywosciq: Ach Klio, oświeć mnie w. 
“` ` błędzie, czyliteż w twoiey dyftrakcyit 

"Pokazuie lift. APE 
Klio. Nie mafz omyłki, chybabym fie odlat mo- 
© ich, dziecinnych, myliła .... Tegom ofta- 

tniego użyła fpofobu, widzę mięjuż przy- 

mufzoną ,opacźne. fercu memu prowadzić 
Życie bez takowego oftatka, nigdybyś o 

mojm, nie wiedział przy wiazaniu. * 
Praw. na kolana. pada: Przefliczna Klio, rozu- 
^^ mialem, Ze w. famotnosci, Żyiąę. fzczęfli- 
wym być można; teraz zaś czuię, ZeZy- 
iąc z tobą nayfzczęfliw(zym będę, a bez 
ciebie nayniefzczęfliwfzym. Niech iuż twa 
ręka włada fzczęściem Życia mego. Klio, 
rękę dai, | E 


Praw. Zdumiany dziwnym przeznaczeniem lofi 
' Przeięty w fercu, czuciem twego głofu , 
Pomiędzy fzczescie, a, lofem zmiękczonym, 


Klio. Paremno przeczyć, gdy kto filno czuie, 


Pra, Mnie być fzczęfliwym łatwo, maiąc ciebie, 
“ Lecz ty o Klio m pah 
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` Klio. Zdrada nieznana w prawey dufzy bywa, 


Broni wdzięczność Żywa. 

(Obiortak rzadki, ani wierzyć można; 
Oboie Aby rożniła myfl jakowa zdrożna, 

ISzczelliwosé pewnie nam pokoy gotuie, 

E (A Zwada nie zepfuie. 

net. wbiega. Babulka Wmć Panny profi do 
A fiebie. , zo MN 
Kho. Wraz ide... do 270046 Do obaczenia: 

Wythódz. RE Non 0, 5 
Praw. zadumiany. Ktoż poymie teraz obroty 
lofu! w tym Dómu .Klió ufódzońa, 'co- 
‘dziennyni jey wzroftu świadkiem byłem. 
Interes mie przywigzywal do iey rodzi- 
ców; takowem tylko dla niey oddzielał 
attencye, ktore wiekowi . dziecinnemu 
przyńdleżały: Afin fie pómiarkował; He 
dziecińftwo minęło; animem fig poltrzegi, 
Ze dawnieyfze moie attencye w nieiako- 
wag ¡uz niefpokoyność; y więkfzą ftaran- 
hość obrociły lie: 


SCENA SIODMA. 
Wesolkows&a , Krio, FiNETKA; 


Praw. żywo fig rzuca na kolana przed Babką: 
Ach! Babko zawfze odemnie {zafiöwana, 

.. " 6dpuść; Żem opacanie Klio detefminował 

Wefot. Jak toż .. 

Praw. Wyrokiem ieft mi dana. 

Wej. Klid; coZjàtoflyfze. — . |... 3 

Klio. Tak Babko mila, nie, przecz fzczęściu 
memu; ktore guft od młodego negi Wie- 
ku dla mnie konferwowal He: 


وو مر WK‏ 


777۸ Niechże y tak będzie; wafza fzczęfliwość 

zawfze moia być mufi 
Przychodzą Pycu. Gołoc. ODAR: 

Pych. A gdzie moia obiecana? 

Wef.. Już w infzych rękach. یی‎ : 

Pych. A tóż pó iakiemu; mnie takiego Fami- 
liańta opufzczać ? | 

Wef Przymiotow fzukamy, nie urodzenia , ba; 
gdybyś Wmć Pan łączył iedno do dru- 
BIER ausos m eee ZY رو‎ 

Odar. do Pana fwego: To iuż' my Wmé Panu 
nie potrzebni: bo Wmé Pan nas tylko na- 
iął na to wefele. Zapłać nam Wmé Pan 
refzty Zlotych 7. grofzy 2. y pul, według 

: umowy z mayftrem. . . ۱ 

Pych. Kapitalow przy fobie nie nofze: Do wie- 
czorä; 


Wchodzą GALANCKI, WIERCIEL: 


Gal. Los moy iefzc. w rękach Klio zawiefzo= 
ny: nie wiem, cu ma mię fpotkać. 
Wef, Ztad Wmć Pan, moZefz miarkować moc 
lofu zradzeniá, kiedy y fama ja tego Zy- 
czyłam ; 4 poftarernu ftać fig nie mogło; 
. Prawdzickiego fobie Klio obrała; ۱ 
Gal. Za złe wyrokom ktoż mieć może! Bądzże 
fzezefliwa przefliczna Klio; tym mi przy- 
naymniey zawdzięczay, Ze pamiętać be- 
dZiefz, ze nie każdy Galancki tak fzcze- 
: rze cię kochać będzie, jako ja kochałem. 
Wier. Kiedy fie Wmć Panu nie fądziło ftan od- 
inienié; moie zaś przeznaczenie; moy od- 
iniediá, Kocham Fidetke; ona kinie tak- 
ze; 


we 4 wer 


139 30) i 
Że; niech'my fie pobierzem za inftancyą 
Wind Pana ; dobrze, Ze w domu bedzie 
. komu chüfty wyprać. ——. ; 
Gal. W mnieyfzym ftanie zwyczaynie ludzie 
- bywaią fzczęśliwfi ; niechże y ten będzie 
z lafki Jeymci Pani Wefotkowtkiey . 
Wefot.. Finetko, czy prawda, Że chcefz iść za 
Wiercielfkiego? . , = | 
Finet. Och Prawda; wielka prawda, alboz nie 
: (AND See gry 
Wefo. Pozwalam ci. 
Be: TE CHORUS. 
Jakiey odmianie człek podrzu ony, 
Kiedy Filozof w myflach zmienicny > 
Niech fie kto tera zrzeka kochania; 
.. Znaydaie fie Klio, przewroci zdania, 
Na tym świecie iaka pewność, 
Mała rofkofz; więkfzarzewność; 
Każdy podleć ma offierze, 
JedenZyczy, drugi bierze: 


"ZA POZWOLENIEM _ 
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